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Adoracja na I Niedzielę maja 2025 r.

Ks. Tomasz Rusiecki – Kielce 

ADORACJA NAJŚWIĘTSZEGO SAKRAMENTU

I niedziela maja 2025 r. – III Niedziela Wielkanocna, Rok C
Miłujesz Mnie więcej?
Pieśń: Nasze plany i nadzieje

Jezu Chryste, posłany na świat przez Ojca 

i na wiele sposobów obecny pośród nas, 

wielbimy Cię i błogosławimy.
Wielbimy Cię i błogosławimy 
obecnego pod postacią chleba, 
obecnego w Twoim Słowie 
głoszonym w Kościele i przez Kościół. 
Obecnego, choć ukrytego w naszej codzienności, 
która nas niekiedy tak zaskakuje, 
jak zaskoczyła Szymona Piotra, 

że nad jeziorem nie rozpoznał pośród uczniów Twojej obecności. 
Rozczarowany Piotr chce wracać do dawnych swoich zajęć, 
do dawnej swojej pracy, pracy rybaka.
Rozczarowania, Jezu Chryste, nie są obce i nam, 

bo podobnie jak apostołowie, 
nie rozpoznajemy Cię w naszym życiu, 
nie słuchamy Twojego słowa 
i nie słyszymy go w jazgocie świata.
Uczniowie rozpoznali Cię dopiero wtedy, 
gdy na Twoje słowo zarzucili sieci 
i złowili mnóstwo ryb.
Ty, Panie, wiesz, że bez Twojego słowa, z wiarą słuchanego,
nasze sieci, „nasze plany i nadzieje”, też będą puste,
bo do głosu dochodzą nasze rozczarowania.
Jesteśmy niekiedy naszymi rozczarowaniami zajęci tak bardzo, 
że Twoje słowa tylko przelatują przez nasze serce, 
a nie znajdując w nim miejsca, nie zatrzymują się w nim.
I wtedy nasze sieci wciąż pozostają puste.

Ty, który jesteś ponad nami,

Ty, który jesteś jednym z nas,

Ty, który jesteś —

także i w nas,
oby wszyscy mogli Cię widzieć —

także i we mnie,

obym mógł przygotować drogę dla Ciebie,

obym mógł dziękować Ci za wszystko,

co mnie spotyka,

obym mógł przy tym nie zapominać

o potrzebach innych ludzi.
Ogarniaj mnie swoją miłością,

tak jak chcesz, bym ja ogarnął nią wszystkich.

Oby wszystko, co jest we mnie,

obrócić się mogło ku Twojej chwale

i obym nigdy nie zaznał rozpaczy.

Bo jestem pod Twoją ręką,

a w Tobie jest pełnia siły i dobroci.
Daj mi serce czyste, abym mógł Ciebie oglądać, 
serce pokorne, abym mógł Ciebie słuchać, 
serce miłujące, abym mógł Tobie służyć, 
serce wierzące, abym mógł w Tobie przebywać.

(Dag Hammarskjöld, Drogowskazy)
Pieśń: Jezusa ukrytego
Panie Jezu, Ty postawiłeś Piotrowi pytanie, 
Szymonie, synu Jana, czy miłujesz Mnie więcej aniżeli ci?

choć znałeś jego odpowiedź, bo znałeś jego serce, 
ale Piotr musiał usłyszeć swoją odpowiedź, 
swoje wyznanie miłości do Ciebie.
Jego odpowiedź 
Panie, Ty wiesz, że Cię kocham,
mieli usłyszeć także Twoi uczniowie. 

Potrzebne było to potrójne pytanie i potrójna odpowiedź Piotra, 

Piotra, który trzykrotnie się Ciebie zaparł.
Panie, Ty wszystko wiesz, Ty wiesz, że Cię kocham.
Panie Jezu, Ty takie pytanie stawiasz i nam, 
bo Twoje pytanie i nasza odpowiedź, 
to ważny dialog w naszej codzienności.
Ty oczekujesz od nas odpowiedzi nie tylko słownej, 
ale odpowiedzi, która w naszej codzienności 

jest decyzją wierności Tobie.

Panie, Ty wszystko wiesz, Ty wiesz, że Cię kocham.
Klęcząc więc przed Tobą, obecnym w Najświętszym Sakramencie, 
chcemy odpowiedzieć na Twoje pytanie jak Piotr, 
wyznając:

Panie, Ty wszystko wiesz, Ty wiesz, że Cię kocham.

· Czy miłujesz Mnie więcej i coraz więcej każdego dnia?
· Czy miłujesz Mnie więcej, przez wierność codziennej modlitwie i niedzielnej Eucharystii?

· Czy miłujesz Mnie więcej, przebaczając bliźnim trudne, czy bolesne z ich strony doświadczenia?
· Czy miłujesz Mnie więcej, niosąc pomoc potrzebującym, mając dla nich czas?
· Czy miłujesz Mnie więcej czyniąc wszystko na chwałę Ojca i Syna i Ducha Świętego?
· Czy miłujesz Mnie więcej, pamiętając o tym, że wszystko, co uczyniliście jednemu z tych braci moich najmniejszych, Mnieście uczynili? (Mt 25, 40)

Chwila ciszy
Panie Jezu Chryste, chcemy się teraz zwrócić do Twojej i naszej Matki, 
która Cię urodziła, a pod krzyżem przyjęła nas za swoje dzieci.

Do Ciebie, Maryjo, Matko i Nauczycielko adoracji, się zwracamy, 

adorując największy dar, Eucharystię,
jaki nam dał Twój Syn, Jezus Chrystus.
Wspomagaj nas, abyśmy umieli być ludźmi adoracji Boga, 

w Trójcy Świętej Jedynego.
O Maryjo, Matko Miłosierdzia, 

czasami jak dzieci lękamy się ciemności: 

ciemności po​wszechnej nieuczciwości, 

smutku rodziny, która zagubiła prawdziwe wartości, 

ciemności dnia powszedniego młodzieży bez ideałów.

O Maryjo, Matko Miłosierdzia, 

otwórz swe matczyne ramiona 

i przyjmij nas do przystani Twojego pokoju: 

oddal od naszych serc wszel​ki lęk 

i ulecz nas z arogancji, przyczyny naszej samotności.

O Maryjo, Matko Miłosierdzia, 

chcemy być ludźmi o dobrych sercach, 

które będą szczo​dre jak Twoje serce Matki, 

chcemy mieć Twoją radość, 

by zdejmować z ramion braci ciężar wszelkiego smutku.

O Maryjo, Matko Miłosierdzia, 

napełnij nasze oczy Bożym światłem 

i towarzysz nam w podróży życia, 

aby nasza obecność była jak chleb 

i pozostawiała wszędzie okruchy miłości Boga.

Amen.

